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C p b t e i y

M i ę d z y n a r o d ó w k a  R ó w n y c h  T r a w
„Sprćwa k o lis ta " wt Lidze  Narodów

Liga Naroaów, jak wiadomo, terialne uzależnienie od męża, w p go miejsca zamieszkania, wresz-
ma obecnie „na warsztacie” jesz- n.ektórych krajach idące aż tak cie prawo wyboru obywatelstwa
czę jedno międzynarodowe zagad- daleko, że mężatai mogą być po- j w wypadku małżeństwa z cudzo- 
niertie —  kwestię równouprawnie- zbawione swoich zarobaów, o- 
nia kobiet. | szczędności. Prawo chroni na wy-

W  zbiorze odpowiedzi, udzielo- padek separacji czy rozwodu, co 
nych przez rządy i międzynarodo- może wygiądać na paiadoks, nie

ingerując stanowczo i konaretnie 
w małżeństwie żyjącym ze sobą.

ziemcem.

we organizacje kobiece, które sta­
nowią materiał do badań nad 
„kwestią kobiecą” znajdują się 
materiały, dostarezóne przez 
Międzynarodówkę Równych Praw.

ŻĄ DANIĄ
Stając w obronie praw kobiety

. w roazinie, Międzynarodówka
L t  organizacja, pracująca od ( R6wnych praw wysuwa, w celu 
1930, która pragnie za posred- _ ujednostajńielnia praw żon, matek

nictwem Lig, Narodow przćpro | j pań doniu na całyn świefck sz b
j reg następującycn propozycyj. A  

eięc —  wprowadzenie zapłaty za 
Materiaiy Międzynarodówk. pracę domową, prawo do części 

Równych P raw odnoszą się do zarobków męża, wspólnej odpo­
wiedzialności za wydatki domo-

wadzić konwencję równych 
biet.

sprawy stanowiska kobiety w ro - '

"ŚWIAT KOBIECY
Omawiając to zagadnienie na 

lamach jednego z polskich pism 
kobiecych jedna z przedstawicie­
lek polskiego „feminizmu” koń­
czy śwój artyaul zdaniem

Za postawienie tego problemu na 
forum międzynarodowym należy się 
Międzynarodówce Równych Praw 
od świata kobiecego wdzięczność i 
uznanie.
Cały szereg postulatów, wysu-

ff. am tn&da ma glos

J a k  z u ż y t k o w a ć  stare f u t r a
Każd; z pań —  jeśli donn/e po | Proszę się jednak przyjrzeć te- 

szuka w czeluściach swoich gorocznym kostiumom jesienno- 
szaf i pudeł ze starą garderobą zimowym: przy t. zw. kostiumach 
—  znajdzie z pewnością resztki popołudniowych z grubego sukna 
starych fu ter; wytartego trochę tu nieco dłuższy żakiet obrzeżony 
i owdzie lisa, kawałki kretów, ka- jest wzdłuż dołu baskinki pasem 
rakulów, jakieś łapki i ogony, lisiego futra. Eardzo wiele jest
ścinki futra małpiego czy łapek 
karakułowych. Te kawałki są 
już do niczego i pani zastanawia 
się, poco to wszystko właściwie 
chowa.

Każda pomysłowa kobieta mo­
że zużytkować z wielkim po­
wodzeniem swoje futrzane skar-

dzinie, jako żony, matki i kierow­
niczki gospodarstwa domowego.

O NIEZALEŻNOŚĆ 
MATERIALNĄ

Materiały te, oparte na ankie­
tach, przeprowadzonych na tere­
nie krajó.w wszystkich części 
świata, stwierdzają brak całko

niętvćh przez Międzynarodówkę by Zwłaszcza futra płaskie, na- 
R ó*»ych -P rtw  jest shisźhyd A- w najdrobniejszych skraw­
ie usiłowanie rozwiązania tego a  ̂ .‘llog^ . S1̂  Hrzj a<? 1 .na ,ac
P ro b le m u  jafe kwestii międz. na- kazae:’ sukl®Vce % / kr> ^ u n0*

wy, elegancki wygląd.

we, wspólności majątku, dodat­
ków rodzinnych, premii państwo­
wych za macierzyństwo, podwyż­
ki pensyj wdowich, bezpłatnej

CO ZRCBIć 
ZE STAP ESC USA

Lisy —  to futro trwale, nie- 
| omal zbyt trwałe: jednego lisa

rodowego fem in izm u  je s t  b łędne.
Po pierwsze dlatego, że nie będzie 
skuteczne. Któż dziś przejmuje 
się międzynarodowymi konsek­
wencjami? Powtóre błędna ii 

państwowej opieki lekarskiej dla wręcz szkodliwa jest sama zasa- można mieć całe iycg  & jeś,. 
.'i «  | da tworzenia jakiejś kwestii ko- j ^  kupi Hga koIorow ego_

Ponadto Międz. Row Praw  żą- biecej międzynarodowej, mówiąc np rudejf0 _  $  po knku ,a .  c]i
da zmian w zakresie stanu cyw il-. po prostu śmiesznej „międzyna- tak jej się spi.zyk 4e chowa

_ ! nego. Kobiet' leżatk* nie powin- ( rodówld” kobiecej. Wszelkie mię- g0 na _amo dn0 Kufr, żeby
witej albo niedostatecznej oenro- ■ na tracić swych praw^cywilnych.; dzynarodówki są bezprawnym przcz j akiś przvnaj mniej czaŁ na
ny prawnej kobiety w  rod .n ie ,1 Powinna nadal zachować prawo wdzieraniem się w wewnetrzne 11jego njri patrźećJ 
brak zapewnienia jej wynagrodzę do administrowania swoim ma ! życie narodu Nie ma żadnych 
nia za jej pracę domową, zapew- jątkiem osobistym, prawo zaw ie-; spraw wewnętrzno - narodowych,:

również długich piaszczy zimo­
wych, w atórych kołnierzyk przy 
szyi jest mały, ściśle przylegają­
cy —  naton.iast wzdłuż zapięcia 
do samego dołu biegnie futrzany 
brzeg: ten fason, bardzo „en
vogue“ ma jeszcze tę zaletę, że 
nie pogrubia i przytem odmła­
dza całą sylwetkę. Kostium z obra 
mowaniem z lisa wzdłuż baskin- 
ki —  a więc przecinającym całą 
sylwetkę wpoprzeK —  nieco po­
grubia, Więc nadaje się tylko dla 
osób szczupłych i wysokich.

Jeżeli pani przerabia plaszcż 
zimowy, nieco wytarty na brze 
gach przy guzikach —  wykorzy­
sta swego wzgardzonego dotąd li­
sa doskonale: można go przeciąć, 
rozciąć na kiika podłużnych pa­
sów, sztukując zręcznie, by ska­
sować miejsce wytarte —  jeżeli 
kolor lis? jest zbyt jasny, wy ru­
działy ze starości, opiaci się na­
wet. lekko podfarbować do koioru

płaszcza. Jeden lis pocięty na kil­
ka pasów wystarczy w zupełno-. 
ści do ozdobienia całego p.aszcaa. 
lub kostiumu. Ładnie też wyglą­
dają pasy z lisa ułożone nisso na 
ramionach (dookoła) —  przy szyi 
wykańcza się płaszcz gładko,

nienia egzystencji, całkowite ma- rania kontraktów, posiadania swe

Związku Fa«i Peanu
Na miesięcznym zebraniu członkiń 

Oddziału Warszawskiego Związku 
Pań Domu w dniu 5 listopada b. r 
Pani Ministrowa Maria Romanowa 
wygłosiła inteiesujący referat p. t.: 
,stowarzyszenie i jogo członkini”. 

Prelegentka podkreśliła konieczność 
rależytego zrozumienia celu stowarzy 
szenia przez wszystkie jego członki 
nie ścisły kontakt lojalność członkiń 
i entuzjazm dla podjętej wspólnie pra 
cy daja siłę osiągnięcia zamierzo­
nych celów.

Czasy obecne wymagają wytężonej 
solidnej pracy i kobiety muszą do tej 
pracy stanąć zorganizowane, odpowie 
dzialne za siebie i umiejące otworzyć 
swej duszy okna na świat.

Drugi referat wyglosiia p. Rzupo- 
wiczowa, która omówiła pracę dla 
przysposobienia kobiet do obrony 
kraju w Polsce i zagranicą.

Poszczególne . Wydziały Związku 
Pań Domu podały następujące ko­
munikaty:

Poradnia gospodarcza udziela 
wszystkim zgłaszającym się facho­
wych informacji ze wszystkich dzia­
łów racjonalnie prowadzonego gospo­
darstwa domowego. Poradnia Praw­
na udziela porad wszystsim zgłasza­
jącym się we wszelkich kwestiach pra 
wnych, związanych z rodziną i pro­
wadzeniem domu. Poradnia Mody po­

siada ostatnie żurnale, gotowe wykro 
je oraz wykroje w/g każdego wymia­
ru dla dorosłych i młodzieży. Porad 
nia czynna w poniedziałki, śiodj i 
piątki vr godz. 12 — 14, poradnia gó: 
spodarcza dodatkowo czynna w po­
niedziałki od 18--1— 19-ej, w tychże 
godzinach są do nabycia wypróbowa­
ne przepisy.

Wydział Biblioteki i Czytelni czyn­
ny w poniedziałki, ś-ody i piątki od 
godz. 12 — 14 i po południu w ponie 
działKi od 18 —  20-ej.

Wydział Klubowy urządza w każ­
dy czwartek zebraiua towarzyskie z 
Dricizem w godz. 18 — 24-ta.

któreby meżna było załatwiać na 
forum międzynarodowym.

Tak zw. kwestia kobieca, nie 
może być rozważana, jako zagad­
nienie oderwane Może być tylko 
problemem branym w rachubę z 
punktu widzenia dobra narodu. A

fiaffen
reKorfcjsika lo u Londyn — Australia

Bohaterką unia na „arenie 
świata” stała się lotniczka an-

że dobro narodu wymaga zdrowej' Jfielska, prześliczna Jean Batten.
rodziny, więc „kwestia kobieca'-' 
może być rozważana tylko łącznie 
z zagadnieniem rodziny.. *• A

RODZINA -  TO NIE 
PRZEDSIĘBIORSTWO
Istotnie normalne życie rodzi­

ny wymaga zapewnienia kobiecie 
należnego jej stanowiska, ale nie 
łudźmy się, że same ustawy mogij 
wpiynąć na zmianę sytuacji ko-

Wydział Robót Ręcznych czynny,, . , . _  , , • ,
w poniedziałki w godz. 17 30 ao 20-ej i blety - mężatki. Droga do lego jest 
przygotowuje pokazy rooót na dra ! zupełnie inna: przez wychowanie 
tach na sezon zimowy —  początko- mężczyzn i kobiet we wzajemnym 
wo szalików, później swetrów i wy- szacunku> Prawo nie moż  ̂ ingero. 
konczeme poprzednio rozpoczętych
robót.

Wydział Kursów przyjmuje zapisy 
na ranny i wieczorowy 20 lekcjowy 
kurs gospodarstwa domowego dla 
pań i lb lekcjowy kurs dla pracownic 
domowych:

Pokazy prac domowych w piątki o 
godz. 12-ej, drua 19. 11. —  zmywanie 
naczyń (wyjątkowo o godzinie 17-ej)

wać zbyt daieko. Siła rodziny po­
lega na jej spoistości wewnętrz­
nej, Czyż sąd, czy może jakieś 
„umowy zhiorowe” mają bronić ko 
biet przed ich mężami? koćzina 
nie jest spółką dwojga przedsię­
biorców. 1 żadne sankcje, idące z 
zewnątrz nie będą w  stanie za

Je3t jedyną pilotką, która mo 
że poszczycić się czterema wspa­
niałymi rekordami,: Anglia^ -A u ­
stralia w 141 g. 03 m., Australia 
—  Anglia w 138 g. 15 m., Anglia

Nowy numer

„ M ł o d e j  M a tk i »

mowe sposoby przyrządzania środ 
ków do czyszczenia. własnym domu.

Nowy numer „Młodej Maiki” przy­
nosi m. in. następujące ciekawe arty­
kuły dr. M. Gro-nskiego „Mleko kro­
wie w odżywianiu niemowlęcia”. Dr. 
Zaksa „Higiena, pielęgnacja i rozwój 
dziecKa w obrazkach _  zabiegi wo­
dne hartujące”, Dr. M. Górnickiego 
„O bliźniętach”, Dr. K, Erecińskiego 
„O najczęstszych błędach przy wy­
konywaniu zabiegów pielęgnacyjnych 
u dzieci”. J. Stawę „Podsłuchane roz­
mowy — Musimy wyrzec się niektó­
rych przyzwyczajeń dla dobra na­
szych dzieci’'. W. KalinowsH iaj 
„Dzieciństwo Dez dzieciństwa”. Od­
powiedzi na listy. Rady z zakresu od­
żywiania, ubierania dzieci itp.

Redakcja i Administracja „Młodej 
Matki” Litewska 16, tel. 9 47-90.

—  Brazylia w 61 g. 15 m. i An­
glia —  Nowa Zelandia w 265 g. 
25 min.

Ma ta sobą wiele niebezpiecz­
nych przygó-d. Nie lęka się nicze­
go I k.edy matka i ojciec, denty­
sta z Wellington, ludzie z zeszłe­
go wieku, nie pojmujący czaru 
lotów w  przestworzach, z trwogą 
żegnają ich uśmiechniętą i zu­
chwałą Joannę, powtarza się sta­
le ta sama scena — serdeczny u- 
ścisk matki i cicha prośba: 
„Jean, to już chyba ostatni raz. 
Po powrocie nie polecisz więcej?”

Ale Jean uśmiecha się tylko. 
Dyplom pilotki zdobyła z trudem, 
kosztem wielu wysiłków x dziś z 
nieba wrócić na ziemię byłoby 
bardzo ciężko!

Miała być nauczycielką muzy­
ki. Tak chcieli rodzice. Kariera 
pianistki przerwana została 
pierwszym samodzielnym lotem. 
Otwarła się przed nią droga do 
sławy i zwycięstw, droga walki 
z trudem, po której kroczy rado­
śnie.

bez kołnierza i zapina pod szyją 
na jeden' duży guzik m u  i

ZĄSTOS >WAN~E 
ScE£~TLK FUTER 

PŁASKZCS*
Jeszcze łatwiej jest wyzyskać 

futra płaskie. Ze starej kurtki 
źrebakowej: zrobimy futrzaną ka 
mizelkę bez rękawów dc wełn.a- 
nej sukienki z długimi rękawa-., 
mi (trzeba oczywiście wybrać naj 
mniej zniszczone części fu tra ). 
Kamizelkę najlepiej zapinać 
przez przód na długi eclair —  ta­
ka kamizelka zastąpi doskonale 
sweter pod jesienne palto M w y  
gląaa barazo 'szykówńie.

Z kretów, łapek karakułowych, 
baranka i karakuła, breitszwaa- 
ców itp. futer płaskich zrobimy 
kamizelkę do kostiumu z zanawną 
futrzaną kokardką angielską pod '  
szyją, lub rodzaj krawata, który 
zastąpi wełnianą chusteczkę Z 
najmniejszych skrav'ków można 
zrobić ozdobę na kieszonkach i 
pasku przy angielskiej sukience 
lub obszyć nimi brzeg mankieta 
przy zimowych filcowych ręka­
wiczkach.

Niczego nie wolno zmarnować, 
a prawdziwie elegancka i śledzą­
ca za modą kobieta nie lekcewa­
ży zawartości swych pudeł 
i szaf ze starą garderobą, Pa­
ryski żurnal —  to różdżka czaro­
dziejska, dzięki której można czy­
nić cuda...

Alinette

j EBZY MARIUSZTAYIOR S)
C Z C IC IE L E  

W O T A N A
P O W I E Ś Ć

O tó ż ,  k i e d y  m i a n o  m u  w y p ł a c i ć  p i e r w s z e  p o b o r y ,  n o w y  
n a u c z y c i e l  s p o j r z a ł  n a  p i e n i ą d z e ,  w z r u s z y ł  r a n r o n a n i i  
i: u ś m i e c h n ą ł  s ię  p o g a r d l i w i e .

—  N ie  w e z m ę  te g o  —  p o w i e d z i a ł  o d s u w a j ą c  c ię ż k i  r u lo n  
s r e b r a  i p a r ę  p a n k n o t ó w .  —  W  B e r l i n i e  p r z y z n a n o  m i  n ie ­
z łe  s t y p e n d i u m  n a  u z u p e ł n i e n i e  m o i c h  s t u a i ó w .  m o g ę  w i ę c  
u c z y ć  w a s z e  d z ie c i  z u p e ł n i e  b e z p ł a t n ie .  T e  p i e n i ą d z e  p r o s z ę  
p r z e z n a c z y ć  n a  j a k i ś  i n n y  c e l ,  z w i ą z a n y  zi- s z k o ł ą .  B r a k u j e  
ta m  b a r d z o  w i e l u  r z e c z y .  T r z e L a  j e  k u p ię .

' I  k i e d y  z a p y t a n o  go, c o  m a  n a  m y ś l i ,  b o  w  p r z e k o n a n i u  
k ó ł k a ,  k t ó r e  o p i e k o w a ł o  s ie  s z k o ł ą ,  u c z n . o w i e  m ie l i  w s z y s ł -  
Ł o, c o  p o t r z e b a  do  n a u k ’ , o d p o w i e d z i a ł :

—  Ż y j e c i e  tu t r o c h ę  p o z a  ś w i a t e m ,  m o i  p a ń s t v  o, n ie  w i e ­
cie  w i ę c  m c  o  n o w y c h  m e t o d a c h  p e d a g o g i c z n y c h .  D z i s ie j s z a  
s z k o ł a  j u ż  n ie  m o ż e  b y ć  t a k a ,  j a k  d a w n i e j ,  k i e d y  to n a u c z y ­
c ie l  t r z y m a ł  s ię  ś c iś le  z a k r e ś l o n y c h  r a m  p r o g r a m u  i nie o d ­
w a ż y ł  s ię  p ó jś ć  c h o ć b y  o  k r o k  d a le j .  M e to d a  n o w o c z e s n a  p o  

le g a  n a, że  ta k  p o w i e m ,  u r u c h o m ie n i u  s z k o ł y .  N ie  w o l n o  w i ę ­
z ić  d z ie c i  c . ą g l e  w  c z t e r e c h  ś c ia n a c h .  C z ę ś ć  l e k c y j  p r z y n a j ­
m n ie j  p o w i n n a  o d b y w a ć  s ię  p o z a  s z k o ł ą ,

—  N o ,  to  n ie  w y m a g a  c h y b a  ż a d n y c h  o s o b n y c h  w y d a t ­
k ó w .  N a  Run m o ż n a  je s z c z e  z a o s z c z ę d z i ć ,  ho  s z k o i y  n ie  t r z e ­
b a  b ę d z i e  o p a l a ć  —  z a u w a ż y ł  k to ś  n ie ś m ia ło .

D o k t ó r  Z y g f r y d  J o h n k e  w z r u s z y ł  r a m i o n a m i  i p r z y j r z a ł  
s ię  m ó w i ą c e m u  t a k  b a c z n ie ,  j a k b y  c h c i a ł  d o b r z e  z a p a m ię t a ć  
s o b ie  j e g o  t w a r z .

—  U s ł y s z a ł e m  tu b a r d z o  m ą d r ą  u w a g ę  —  p o w i e d z i a ł  z  p o ­

l i t o w a n i e m .  —  S z k o ł a  r z e c z y w i ś c i e  m o ż e  b y ć  n ie o p a l a n a  w  
ty c h  d n ia c h ,  k i e d y  d z ie c i  n ie  b ę d ą  z n ie j  k o r z y s t a ł y .  A l e  

d r o b n a  ta  o s z c z ę d n o ś ć  n ie  z r ó w n o w a ż y  w y d a t k u  n a  n a m i o ­
ty. M u s im y  k u p i ć  j e d e n  d u ż y  i k i l k a n a ś c i e  m n i e js z y c h .  B ę ­
d z i e m y  j e  r o z s t a w i a l i  g d z ie ś  za  w a ł e m ,  d a l e k o  o d  w s i  i je j  
d y m ó w ,  a b y  d z ie c i  o d d y c h a ł y  z u p e ł n ie  c z y s t y m  p o w i e t r z e m  
i a b y  n ie  p r z e s z k a d z a ł y  n a u c e  a n i  k w i k i  p r o s ią t ,  a n i  w r z a s k i  
lu d z k i e .  W  m n i e j s z y c h  n a m i o t a c h  d z ie c i  b ę d ą  o d p o c z y w a ł y  
p o  l e k c j a c h ,  a c z a s e m  m o ż e  n a w e t  w  n ic h  z a n o c u j ą ,  b o  la k i  
je s t  t e r a z  z w v c z a j  —  d o d a ł  z n a c i s k ie m .  —  P o z a  ty m  —  k o ń ­
c z y ł  —  z d a ł o b y  s ię  s p r a w i ć  d z i e c i a k o m  d o b r e  p l e c a k i  d o  w y ­
c ie c z e k ,  n o  i m u n d u r k i  h a r c e r s k i e .

—  C h e !  C h e !  N a  w o j n ę  p e w n i e  c h c e  n a m  w y p r o w a d z i ć  
.b a c h o r y  p a n  n a u c z y c i e l  J o h n k e  —  s i n ia ł  s ię  d o b r o d u s z n i e  
p o c z c i w y  p a s to r .

—  O , z a r a z  n a  w o j n ę  —  p r o t e s t o w a ł  n a u c z y c i e l .  —  N o, 
n ie !  B ę d ę  t y l k o  u r z ą d z a ć  d la  n ic h  j a k i e ś  m a ł e  w y c i e c z k i .  T o  
je s t  n a j l e p s z y  s p o s ó b ,  a b y  z a p r a w i ć  d z ie c i  d o  p r z y s z ł e g o  ż y ­
c ia  w  u s t r o j u  z e s p o ł o w y m ,  w y r o b i ć  w  n ic h  p o c z u c i e  j e d n o ś c i .

—  P a n  n a u c z y c i e l  J o h n k e  m a  d o b r y  p la n  —  z g o d z :ł  się 
c h ę t n ie  p a s t o r .  —  W  d z i e c i a c h  t r z e b a  w y r a b i a ć  p o c z u c i e  j e d ­
n o śc i  M ą d r z e  m ó w i  p a n  n a u c z y c i e l  J o h n k e .  N ic  m a  j a k  j e d ­
n ość .  Ty lko  w  j e d n o ś c i  s i ła .

—  S ł y s z y c i e ,  p a ń s t w o ?  P a n  p a s t o r  p o t w i e r d z a  ł a s k a w i e  
m o je  s ł o w a  —  p o d c h w y c i ł  s k w a p l i w i e  d o k t ó r  J o h n k e .  —  S k o ­
ro  s z a n o w n y  p a n  p a s t o r  je s t  ta k i  ;go  z d a n ie ,  to z a p e w n e  o g ó ł  
m i e s z k a ń c ó w  G r o b l i  w  i m i ę  tej s a m e j  je d n o ść *  i d la  j e j  
w z m o c n i e n i a  n ie  p o ż a ł u j e  c h y b a  d r o b n y c h  o f ’ a r .  B o  p r z e c i e ż  
te go , c o  ja  d a łe m ,  b ę d z ie  z a  m a ł o  m u s ic ie  s ię  p a ń s t w o  o p o ­
d a t k o w a ć .  I lu  w a s  tu je s t  w e  w s i?  O  i le  s ię  n ie  m y lę ,  s i e d e m ­
d z ie s ią t  o s ie m  r o d z in ,  c o ?  N o ,  w i ę c  p o  d z ie s ię ć  z ł o t y c h  o d  r o ­
d z in y  n a  p o c z ą t e k  i n a  m o j e  r ę c e ,  j e ś l i  ł a s k a .

N ie  m o ż n a  p o w i e d z i e ć ,  a b y  k o lo n iś c i  z G r o b l i  b y l i  r o z ­
r z u tn i  O, w c a i e  n ie . K ie d y  z b i e r a n o  c z a s e m  na j a k i ś  ce l  s p o ­
łe c z n y ,  to n a w e t  g r o s z a k i  d a w a l i  n ie c h ę t n ie  i j e s z c z e  p o te m  
b y ł y  w j m ó w k i ,  że  za  c z ę s to .  A  tu. b e z  ż a d n e g o  s o r z e e 'w u ,  
z n a j l e p s z y m  h u m o r e m , '  r a d a  u c h w a l . ł a  od  r a z u  p o  d z ie s ię ć

z ł o t y c h  p o d y m n e g o .  I  n ic . Z a c z a r o w a ł  c h y b a  w s z y s t k i c h  ten 
n o w y  n a u c z y c i e l .  S ł u c h a l i  g o  j u ż  w i ę c e j  n iz  W i l h e l m a  E r n i-  
n a ,  k t ó r y  u w a ż a ł ,  ż e  ten d u ż y  w y d a t e k  j e s t  z u p e ł n i e  n ie p o ­
t r z e b n y .  N ie  s ł u c h a n o  go . Z a k r z y c z a n o .  B a !  W j m a w . a n o  m u , 
że  n ie  r o z u m i e  n o w y c h  p r ą d ó w  i s ta r y  u s t ą p i ł .  C ó ż  p o z o s ta -  
yyało m u  w i ę c e j ,  s k o r o  n a w e t  n a j l e p s z y  p r z y j a c i e l  p a s t o r  z n a ­
l a z ł  s ię  p o  s t r o n ie  z w o l e n n i k ó w  d o k t o r a  J o h n k e .  R o z g o r y ­
c z o n y  i z r a ż o n y  d o  w s z y s t k i c h ,  u s u n ą ł  s ię  w  c ie ń ,  n * : z a b i e ­
r a j ą c  j u ż  g ło s u  w  ty c h  s p r a w a c h .  P o w i e d z i a ł  s o b ie ,  że  o s t a ­
t e c z n ie  n ie  p o t r z e b u j e  s ię  t r o s z c z y ć  o w y c h o w a n i e  m ł o d e g o  
p o k o l e n i a  o s i e d l e ń c ó w  z G r o b l i .  D yya j  s ta r s i  je g o  s y n o w i e  
s k o ń c z y l i  j u ż  p r z e c i e ż  s z k o łę ,  a ten  n a j m ł o d s z y  —  O tto ,  be-  
n i a m i n e k  i o c z k o  w '  g ł o w i e ,  m i a ł  weszakże z p r z y s z ł y m  r o ­
k i e m  iść  d o  l e p s z e j ,  a ż  w  W a r s z a w i e .  In n i ,  s k o r o  n ie  c h c ie l i  
g o  s ł u c h a ć ,  m o g l i  p o v ri e r z a ć  s w o j e  d z .e c i  o b c e m u  p r z y b ł ę ­
d z ie ,  k t ó r y  z j a w i ł  s ię  tu n ie  w i a d o m o  p o  c c  i z n ie  w i a d o m o  
j a k i m i  n ie b e z p i e c z n y m i  n o w i n k a m i .  S t a r y  m ł y n a r z  p o s t a n o ­
w i ł  n ie  m i e s z a ć  s ię  d o  n ic z e g o  i p a t r z e ć  n a  d a ls z y  r o z w ó j  w y ­
p a d k ó w  z c a ł ą  o b o j ę t n o ś c i ą  b ie r n e g o  w i d z a ?

A  t y m c z a s e m  w y p a d k i  p o t o c z y ł y  s ię  w  t e m p ie  Jfaleko 
s z y b s z y m  n iż  s ię  s p o d z i e w a ł  s t a r y  m ł y n a r z ,  i z g o t o w a ł y  m u  
j e s z c z e  n ie je d n ą  z g r y z o t ę ,  g o d z ą c  p r z e d e  w s z y s t k L n  w  j e g o  
w ł a s n ą  r o d z in ę .  P i e r w s z ą  i z a r a z e m  n a j g o r s z ą  n ie s p o d z i a n ­
k ą  b y ł o ,  ż e  w s z y s c y  t r z e j  c h ł o p c y  —  W i l h e l m ,  A l f r e d  i n a j ­
m ł o d s z y  O tto ,  c a ł a  r a d o ś ć  i d u m a  z a s ł u ż o n e g o  s o ł t y s a  G r o b l i ,  
też u le g l i  w p ł y w o m  n o w e g o  n a u c z y c i e l a .

Z a w a d i a k i  to  b y ł y  i h u l a k i  z a w o ł a n e .  Z n a n o  ich z te go  i w  
k o lo n i i  i p o  p o ls k i c h  w s i a c h  o k o l i c z n y c h .  I le  to się  o jc ie c  n a  
n ic h  s k a r g  n a s ł u c h a ł ,  a i le  o d s z k o d o w a ń  n a n ł a c i ł !  A n i b y  te­
go  z l i c z y ć .  W d o w i e  K le in  —  s k l e p i k a r c e ,  W i l h e l m ,  l e k k o  b io ­
r ą c  d w a n a ś c i e  r a z y  d o  r o k u  s z y b y  t łu k ł .  T a k  s o b ie .  Z e  z b y t ­
k ó w .  A l f r e d  z n ó w  u p o d o b a ł  s o b ie  E 'z ę  K r e b s  — m ! e c z a r k ę  
i w y l e w a ł  j e j  m l e k o  z b la s z a n e k ,  a w s z y s c y  tr z e j ,  n a w e t  O t ­
to. c h o c i a ż  ta k i  j e s z c z e  m ł o d z i a k ,  ho m u  p r z e c i e ż  d .m ie r o  n a  
s z e s n a s t y  r o k  s ię  m i a ł o ,  d z i e w c z y n y  w i e c z o r e m  z a c z e p i a ł . .  
N o ,  t r z e b a  p r z y z n a ć ,  że  w i e l e  k r z y w d y  n ie  r o b i l i ,  a le  i t a k  
s p o r o  b y ł o  s ta d  k ło p o t u

(D . c. n .).


